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CENA OGŁOSZEŃ: 

Za 1 wiersz milim. tub jego miejsce na 
sir, 1. 2. 3. mk, 8.000. 

krologi 8.000 mk. zwyczajne 4.000 mk 
a mA i SAADE | | ADRES REDAKCJI i ADMINISTRACJI. 
—B b p <=. SB o: 3 E- +: 35 Kalisz, Al. Józefiny 1. Tel. Na 91. 

Cena pojed. egzemplarza 15.000 Mk. Pismo codzienne, polityczne, społeczne i ekonomiczne. Otwarta od 9 do 6 po poł. 
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ZAWIADOMIENIE. 


Niniejszym mam zaszczyt zawiadomić Szanownych Panów Hartowników, Kupców, Detalistów 
i Właścicieli zakładów Gastronomicznych, iż z dniem 14 listopada r. b. otwarta została 


FABRYKA WÓDEK i LIKIERÓW 


w Waliszu, przy ul, Nowy-Swiat 10. Telefon 298. 
| BG SKŁAD PRZY FABRYCE œm 


Polecając się łaskawym względom Szan. PP. Odbiorców pozostaję 
z poważaniem 
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Górnośląski z ko palń Księcia 


na PSZ = YNIE 
po cenach kopalnianych plus 10*/, 
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W czwartek 22 listopada 1923 r. o godzinie 8% wieczorem odbędzie się 


(recital fortepianowy) KONCERT (recital ona. 


Program wypełni etira 


Piwa LEWIECE. 


SR 
; ; w| W PROGRAMIE: Mozart, Beethoven (sonata Fis-dur, op. 78), Liszt (sonata h-moll), Skriabin, 
na_weksle czterotygodniowe pc] Medtner, Déodat de Séverac, Debussy, Różycki, Szymanowski. Liapunow. 
kz: Bilety w cenie od 50 tys. do 200 tys. są do nabycia w cukierni p. Mayera, a w dniu kón- 
certu od godz. 6: przy kasie Tow. Muz. Fortepian koncertowy febr. A. Fibigera w Kaliszu. 


RRR EE e E 


SZZERZEEZZEZIZK 


Bolesław Szokalski f istae Pani TY 
kekarz - dentysta W. Aynger 3 


przyjmuje od godz. 9-7 wieczór 


= rtm 21 dom Cynaderki 1 p, 


najlepszy w POLSCE 


z pieców rotacyjnych fabryki Rud- 
niki po cenach fabrycznych na- do- 
godnych warunkach poleca: 


Kaliska Spółka Opałowa 


przeprowadził się 2210 H 


: Cement 


* na ul. Wrocławską Ne 37 wprost Wiejskiej. sirpi 
ul. Kazimierzowska 1, tel. 92. a, k W IWDBKZBEKKKE: 
 DAŁZZZADZKZAIDARAAAI 
ODEŻWA w katorgąch żywot męczeński. Byłoby to w, rażącej 
e sprzeczności z kulturą duszy „wyk Wzywamy prze 
3 to gorąco całe społeczeń zyjścia tym roz 
Dent sta 8 Na pomoc Polakom w Rosji. bitkom z pomocą do Soniai a tej ludzkiej i oby, 
ys S Polski O omocy ofiarom głodu w Rosji 3 TE. e i należy w Pacztowej Ka 
Wol ę- am ert (w Warszawie, ynacka Nr. 5) otrzymuje infor się Oszczędności, w całym kraju. na rachunek prze 
macje od S: placówek repatrjacyjnych, z któ kazowy Komitetu Np. 3416. 
TĘ) r remi jest w ciągłym kontakcie, że repatriacja wogóle, Paczki z odzieżą nadsyłać prosimy. do Zarządu 
przyjmuje od 10 do 7 wiecz. a w szczególności dzieci, wymaga znacznych fundu Głównego Koła Polek (Warszawa, Nowy - Swiat 72, 
ć szów pieniężnych. oraz zapasów odzieży, bielizny, i pałac Staszica), które w tej akcji bierze czynny współ 
Stary Rynek Ne17, dem p. Sałanenowięza I p. obuwia, 


a 
Alarmujące wieści z prośbą v śŚpieszną: pomoc iktrjat zimni? oieikcte werat = grepia 
nadchodzą z Syberji: małoletni: dzieci polskie, we ` 


terani z 1863 r., inwalidzi z 5-ej dywizji syberyjskiej W imieniu Komiteta 
a wszystko to pozostaje w, rozpaczliwem położeniu, bez Prezes: + EDWARD ROPP 
$ środków do życia, skązane wprost na zagładę. Arcybiskup Mohylowski. 
Jest rzeczą nie do pomyślenia, ażeby Polska po 


zwoliła dzieciom tym zginąć, ażeby. nie wyciągnęła Wszystkie pisma polskie proszone są usilnie a 
na inwalidów wojennych. ręki do tych starców, kti 


rzy w imię Ojczyzny pędzili  przedrukowanie odezwy niniejszej. 
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Strajki a naprawa Skarbu. 


W życiu wogóle, w szczególności zaś w ży 
ciu państwowem zwykliśmy zwracać uwagę na 
przejawy, najjaskrawsze, lm jaskrawszem jest 
«lane zjawisko, tem więcej uwagi poświęcamy mu 
Czynią to, oczywiście, ludzie nieorjentujący. się 
ww przyczzyniowości przejawów życia, nie się- 
gający zresztą w sedno rzeczy. Do badania tych 
przejawów i ew. wynajdywania środków zarad- 
ezych w życiu państwowem powołane są specjal- 
ne czynniki: sejm, senat, rząd i władze wykó- 
nawcze. Nie byłoby więc nic groźnego w tem 
że ogół społeczeństwa w ocenie sytuacji państwa 
wychodzi z założenia najjaskrawszych zjawisk, 
gdyby nie jedna okoliczność: nastrój ogółu wply 
wa, więcej nawet, sugestjonuje czynniki decy- 
dujące. 

+ Jednym z przejawów, o których mowa, jest 
fala strajkowa, która przechodzi obecnie przez 
kraj cały. 

Oczy całego społeczeństwa zwrócone są w 
stronę groźnych napozór fal strajkowych, gdyż 
w chwili obecnej to zjawisko jest właśnie naj- 
-jaskrawszem przejawem życia zbiorowego. Nic- 
domaganie to, jak-każde niedomaganie, wymagą 
głębszego zbadania i postanowienia w pierwszym 
rzędzie prawidłowej djagnozy. Od tego jest za- 
ieżny system leczenia. 

Powszechnie jest wiadómem, że ogólną 
przyczyną strajków obecnych jest dewaluacja 
marki polskiej, a co zatem idzie, wzrost droży- 
gny i niewystarczałność zarobków. Spadek mar- 
ki odbywał się jednak z nierównomierną szyb- 
kością, stąd też wynikały coraz częstsze, niezor- 
ganizowane zatargi miiędzy pracującymi a pra- 
codawcami. Skonstatowawszy, że pogoń za 
spadkięm marki dezorganizuje najważniejszy 
czynnik dobrobytu państwa — prace, — ujęto 
zwyżki płac zarobkowych w pewien system. U- 
stalono, mianowicie: Komisja statystyczna ogła 
ry zaczęła miernik drożyźniany co dwa tygo- 
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W dalszym ciągu tu i owdzie żądać zaczęli 
obliczania wzrostu drożyzny, a więc: wypłaca- 
nia zarobków co tydzień, 

Na tem tle właśnie rozpoczęły, się coraz iicz 
niejsze zatargi, które wreszcie doprowadziły do 
ostatniego wybuchu. 

Cóż z tego, że nawet takie- żądania, zostały- 
by uwzględnione. Czy rozwiązałoby, sprawę na- 
wet uwzględnienie wszystkich postulatów kole- 
jarzy, pocztoweów,: urzędników państwowych 
itd. Skutek byłby jeden: po tygodniu, czy 2 
byliśmy świadkami nowej fali zatargów. 

Przyczyny więc zatargów uależy szukać 
gdzieindziej w sytuacji finansowej państwa wo- 
góle. 8 i 

Naprawa skarbú jest jedynym czynnikiem 
mogącym zażegnać kryzys w dziedzinie - płac 
zarobkowych. 

Jak wyżej powiedzieliśm;, społeczeństwo 
naągół nie bada głębiej przyczyn zjawisk spo- 
łecznych, natomiast wywołuje zjawisko jaskra- 
we, jak strajki. Strach przed tym zjawiskiem, 
strach paniezuy oddziąływa również na władze 
i odciąga wszystkich do najważniejszego zagad 
nienia, jakiem jest możliwie najintensywniejsze 
inajszybsze przeprowadzenie sanacji skarbu 
państwa i zdrowej polityki finansowej. Stąd wy- 
nika, że ci, którzy w tę stronę powinni skiero- 
wać cały wysiłek swój — zmieniają go na dro- 
bne: byłe tylko społeczeństwo uspokoić. uspo- 
koić t. zw. „opinję”. zajmują się łataniem dziur 
strajkowych. gadaniem, uspakajaniem itd. 

Zrozumienie przez ogół całej powagi mo- 
mentu szukanie przyczyn tych jaskrawych prze- 

- jawów. życia we właściwem źródle — już będzie 
dużym krokiem naprzód. Z tem bowiem pój- 
dzie ścisłe stosowanie się do rozporządzeń sana- 
cyjnych, w pierwszym zaś rzędzie — do wypła 
canin w należnym czasie wszelkiego rodzaju po- 
datków, choćby to miało z trudem przychodzić 
Ten jeden ciężar zwolni nas od konsekwencji o- 
płakanych, jakich ciągle jesteśmy świadkami. 
W dopomożeniu świadomem aparatowi fiskal- 
nemu jest nasz ratunek, w sabotażu podatkowym 
świadomym czy ni-świadomym — nasza zguba, 


O-ski. 


TEbEGRAMUV. 


Posiedzenie Senatu, 


WARSZAWA, 15.11. (Tel. wł.). Posiedzenie 
Senatu w dn. 14 bm.. było poraz pierwszy burz- 
łiwe, Otworzy je marsz. Trąmpczyński przemó- 
wieniem poświęconem zajściom krakowskim. Po- 
«zem marsz. zamknął posiedzenie na znak żało- 
by na prżęciąg 15 minat. Na lewicy podniosły 
się okrzyki, że przemówienie marszałka niczgod 
ne było z opinją całej izby. Po ponownem otwar 
ciu posiedzenia przyjęto we wszystkich czyta- 
niach i ratyfikacje traktatu handlowego z Ju- 
gosławją, a następnie ustawę w sprawie podatku 
dochodowego na G. Śląsku, Poczem senator Po- 
sner odczytał deklarację lewicy protestującą 
przeciw oświadczeniu marszałka. Następnie za- 
brał głos senator Glegeriw imieniu stronnictw 
większości złożył interpelację w sprawie zajść 
krakowskich. Obecny na posiedzeniu minister 
spraw: wewn. dr. Kiernik zabrał natychmiast 
głos i dał wyjaśnienia w sprawie zajść krakow- 
skich. Lewica przerywała je częstymi okrzy- 
kami. Po przemówieniu ministra lewica zażą- 
dała otwarcia nad niem dyskusji, a gdy wnio- 


sek ten odrzucono senatórowie lewicy opuścili 
salę. Następnie marszałek zamknął posiedzenie. 


Zmiany w klubie Y, P. R 


WARSZAWA, 15.11 (Tel. wł). Klub posel- 
ski N,P.R. na posiedzeniu w dn. 14 bm. przyjął 
do wiadomości rezygnację prezesa klubu posła 
dr. Wachowiaka i uchwalił rezolucję. w której 
dziękuje mu za dotychczasową pracę zgodną z 
polityką klubu. Następnie dokonano wyboru no- 
wego prezydjum. Preżesem obrano posła Wasz- 
kiewicza, pierwszy wiceprez. posła Hertza, dru- 
gi wice-prezes posła Banaszka. 


Określenie cen w handlu w walutach obcych 
WARSZAWA, 15.11. (Tel. wł.) W biurze 


nadzwyczajnego komisarza do zwalczanią dro- 
żyzny w Min. Spraw Wewn. odbędzie się w 
piąlek 16 bm. konferencja w sprawie wystawia- 
nia rachunków i określenia cen, w walucie obcej 
przez sfery handlowe i przemysłowe. Sprawa ta 
jest jedną z. pierwszych aktualnych gospodarcz. 
potrzeb zwłaszcza z dewaluacją marki polskiej. 
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Wyjazd parlamentarzystów jugosłowiańskich 


WARSZAWA, 15.11 (Tel. wł.). Bawiąca od 
kilku dni wycieczka parlamentarzystów jugosło- 
wiańskich opuszcza w dniu 14 bm. o godz. 23.20 
Warszawę. a « 


Rozporządzenie wykonawcze o podatku ma- 


jątkowym. 


WARSZAWA: 15.11 (Tel. wł.). Dowiaduje 
my się, że wczoraj dn. 14 bm. zostało przedło- 
żone do podpisu ministra skarbu rozporządzenie 
wykonawcze do ustawy-o podatku majątkowym. 


Jedyna waluta polska dla polskiej części 
: 4. Sląska. 


WARSZAWA, 15.11 (Tel. wł.). Dowiaduje 
my się, że Min. Skarbu porozumiewa się z radą 
wojewódzką śląską w sprawie wprowadzenia wa 
luty polskiej na polskiej części Górnego Śląska 
wchodzącego w skład województwa śląskiego, 
jako waluty jedynie obowiązującej. Chodzi tu 
o ostateczne usunięcie terminów „waluta nie- 
miecka względnie waluta Rzeszy“ używanych w. 
ustawach i rozporządzeniach obowiązujących na 
terenie górnośląskiej cześci województwa. Ter- 
miny: marka“ względnie marka niemiecka” na 
leży rozumieć „marka polska“. Wszełkie wymie 
niane, w rozporządzeniach i w ustawach sumy 
pieniężne w markach niemieckich od chwili pod 
pisania przez ministra skarbu rozporządzenia wi 
sprawie przejścia na walute polską na wyżej wy 
mienionych obszarach nałeży rozumieć jako su- 
my w markach połskich o równej nominalnej 
wartości. 


Straszna katastuofa lotnicza. 


POZNAN, 15.11; Przed południem zdarzy, 
la się w Toruniu straszna katastrofa lotnicza. 
D godz. 9 rano odbywał ćwiczenia na podwórzu 
garażu balon obserwacyjny. (W balonie znajdo” 
wali się oficerowie obserwatorzy z Centralnej 
Szkoły Obserwacyjnej w Toruniu pp. porucznicy, 
Zygmunt Krupiński, Jerzy Zawadzkii Witold 
Drozdowski. Na wysokości kilkuset metrów z 
przyczyn bliżej niestwierdzonych urwała się 
nagle gondola i spadła na ziemię. Wszyscy ofice 
rowie ponieśli śmierć na miejscu. Balon uleciał 
w kierunku Aleksandrowa. 


2 Komisii Sejmowych. 


WARSZAWA, 15. (Pat) Na dzisiejszem posiedze 
niu połączonych senackich komisji zagranicznej i woj 
skowej przyjęto projekt ustawy w przedmiocie ratyfi 
kacji konwencji handlowej między Polską a Jugosła 
wją w brzmieniu uchwalonem przez Sejm. 

Senacka komisja skarb. - budżetowa przyjęła dzi 
siaj w brzmieniu uchwalonem przez 'Sejm projek 
ustawy w przedmiocie przepisów o państwowym po 
datku dochodowym na G. Sląsku. 

Sejmowa komisja wojskowa przyjęła w 3 czytaniu 
artykuły od 62 do 78 projektu ustawy o powszechnym 
obowiązku służby wojskowej w brzmieniu ustalonem 
w 2 czytaniu. 

Sejmowa komisja konstytucyjna pod przewodnie 
twem pos. Balińskiego rozpatrywała projekt ustawy 
o zgromadzeniach. Gorącą dyskusję wywołał artykuł 


"o 


ustawy dotyczący uprawnień poselskich w stosunku 


do zgromadzeń sprawozdawczych. Art. ten z uwzględ. 
nieniem zmian proponowanych przez pos. Schreibe 
ra przyjęto, odrzucono natomiast poprawkę pos. Ba 
gińskiego 1 Czapinskiego, którzy, domagali się wyj 
cia zgromadzeń posciskich z pod -działania ustawy © 
zgromadzeniu. 7 


Sejmowa komisją do walki z ldrożyzną wysłucha 


ła na dzisiejszem posiedzeniu sprawozdania tadzwy, 


rw, | 


czajnego komisarza do walki z drożyzną p. Bajdy 
nosci w cukier 1 węgiel Pło sprawozdaniu wywiązała 
ności w cukier i węgiel. Po sprawozd niu wywiązała 
się Gyskusig, w której brali udział prawie wszyscy 
członkowie komisji. Dyskusji nic ukończono. Dalszy 
jei ciąg na następnem posiedzeniu. 


- Sytuacja Niemiec. = 


BERLIN, 15. (Pat.) Wczoraj w różnych: częściach 
miasta doszło do plądrowan. Tłumy napadły przę 
ważnie na wozy z żywnością. licji udało się roz 
pędzić plądyujących. Dokonano licznych aresztowań. 
. FRANKFURT, 15. (Pat) Jak donosi Frankufur 
ter Zgt. dziś rano rozpoczął się alak separatystów na 
miasto Limburg. Uzbrojone oddziąły zaatakowały ra 
tusz. Dotychczas brak dalszych szczegółów. 

MONACHJUM, 15. (Płat) Wczorajszy dzień u 
płynął tu spokojnie. 

BERLIN, 15 (Pat) B. kronprinz niemiecki przy 
byt wczoraj samochodem ©, godz. 6 popołudniu do 
Oleśnicy w towarzystwie stąrszego syna. 

WIEDEN, 15. (Pat.) N. Freie Presse donosi z 
Monachium: śledztwo wstępnie przeciwiko Fjltierowi 
znajdującemu Się już we więzieniu, rozpoczęło się 
Będzie on odpowiadał przed sądem przysięgłych, nie 
zaś przed sądem doraźnym, ponieważ w, czasie areszto, 
wania nie stawiał oporu. 3 

BERLIN, 15. (Pat.) Na.wczorajszem posiedzeniu 
gabinetu Rzeszy postanowiono wobec rozpowszechnie 
nia zagranicą pogłoski, jakoby za zgodą rządu Rze 
szy miała być otworzona republika nadreńska, złoży 
na najbliższem posiedzeniu Reichstagu oświadczenie 
iż rząd Rzeszy trwa zawsze na doftychczasowem stano 
wisku, iż jakakotwiek zmiana prawnopaństwowego Sto 
sunku Nadyęenji i zagłębia Ruhry do Rzeszy jest wy 
kluczona., — z i 

BERLIN, 15. (Pat.) Międzysojusznicza komisja nad 
reńska udzieliła zezwolenie na ponowne otwarcie od 
19 bin. począwszy wyższej szkoły technicznej w Akwiz 

anie. 

* IMONACHJUM, 15. (Pat.) Korresp. Hoffmann po 
daje urzędowo: Bawarska Rada min. zajmowała się 
wypadkami ostatnich dni. Wyrażono przekonanie, iż 


. gdyby zamach monachijski był się udał, byłby spowo 


dował największe nieszczęście zarówno dia Bawarji, 
jak Rzeszy. Obecna img Bawazji wymaga zdaniem 
cządu utrzymania nadal stanu pó erat o, oraz sku 
pienia władzy wykonawczej w jednem ręku. Rada mi 
nistrów wzywa ludność, aby współdziałała z usiłowa 
niami Kahra, podjętymi dla przywrócenia porządku. 

BERLIN, 15. (Fat) Strejk drukarzy trwa nadal. 
Pisma nie wychodzą. 

|MONACHJU”% 15. (Pat.) Urzędowo zaprzeczają 
tu wiadomości, jakoby został tu wprowadzony stan 
wojenny, oraz jakoby Hittler został już sądownie ska 
zany. < : 


Obchó 
niepodległości Polski. 


W ub. niedzielę dnia 11 bm. staraniem P. 
O. W., Zw. Kolejarzy i Zw. Strzeleckiego—zosta- 
ła zorganizowana uroczystość w Świetlicy 29 p. 
S$. K. połączona z odczytami i przedstawieniem 
oraz rautem i zzabawą taneczną. Już o godz. 7 
w. wszystkie bilety wstępu na przedstawienie ző- 
stały całkowicie rozsprzedane, a publiczność z 
braku takowych składała hojne datki na pro- 
gramy, by tylko wziąć udział w uroczystej i pod- 
niosłej chwili. 

O godz. 7 m. 15, na widowni Świetlicy za- 
gasło światło a równocześnie zapłonęły bengal- 
skie ognie przy świetle których, trębacz orkie- 
stry kolejowej zagrał prastarą pobudkę bojową, 
przyczem - wspomniana orkiestra odegrała 
„Marsz I-ej Brygady“. Gdy widownia Świetlicy 
ponownie została oświetlona, na umyślnie przy- 
gotowaną mównicę — wstąpił Komendant Zw. 
Strzeleckiego, p. prof. Wilczyński, wygłaszając 
okolicznościowe przemówienie i zapoznając szer 
sze masy społeczeństwa z działalnością b. Legjo- 
nów P, O. W., obecnej Polskiej Organizacji Wol- 
ności oraz obecnego Zw. Strzeleckiego. Świetna 
i brawurowa przemowa p. Wilczyńskiego zys- 
kała ogólne uznanie. Z ramienia Zw. Kolejarzy 
przemówi! serdecznie i ciepio p. Orłowski, cha- 
rakteryzując barwnie działalność kolejarzy w 
pamiętną rocznicę. Po przzemówieniach, or- 
kiestra ochotników-kolejarzy odegrała „Mazur 
ka Dąbrowskiego”. Orkiestra ta, jak nam wia 
domo, mimo, że przechodziła różne koleje swej 
egzystencji, ostatecznie zorganizowana, posta- 
wiona jest na wysokości swego zadania i §miało 
już może współzawodniczyć z miejscowemi or- 
kiestrami. 

Po przemówieniach, koło amatorów-koleja 
rzy odegrało 3-aktową komedję p. t.: „20 dni 
kozy”. W rolach głównych występowali pp.: 
Zosia Chorowska i Jan Gabarski. 

- Pierwsza. aczkolwiek amatorka, śmiało rzec 
"mo świetnie kreowała rołę hrabiny de Mer- 
wille; miła i sympatyczna, pełna swobody niewy 
imuszonej zzupełnie poprawnie grala swą rolę. 


r 
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P. Al, Zajcew z roli Pantruche'a wywiązał się 


również- znakomicie, dając dowód: dokładnego 
zaznajomienia się i zrozumienia swej rolj. 
już wprost porywająco p. Roman Kisielewski od- 
tworzył apasza Fronile, znanego kryminalisty, 
recydywisty-włamywacza. Setnie też sekundował 
mu p. Jan Wursuł w: roli apasza Polite. Dwaj 
ci apasze, a szczególniej Fronile — pobudzali 
publiczność do homerycznego: śmiechu. Reżyse- 
rja p. J. Wursułła była bez zarzutu, co daje po- 
jęcie o bystrem przestudjowaniu całkowitej ko- 
medji. Całość wypadła wybornie, to też publicz. 
ność. młodych amatorów nagradzała rzęsistemi 
oklaskami. Podczas antraktów przygrywała or. 
kiestra kolejowa. Po przedstawicnin, na zakoń- 
czenie, w sali balowej „Kasyna Oficerskiego 29 
p. S: K.“ — odbył się rautizabawa taneczna za 
specjalnymi zaproszeniami. Raut uświetnili u- 
tworami muzycznemi: pp.: Sokołowska (forte- 
pian) i akademik Kurzajek (skrzypce). Gra wy- 
konana pewnie, poprawnie, z rutyną. Djalog wy- 
powiedzieli pp.: Rom. Kisielewski i Al. Zajcew, 
wprowadzając ponownie gości w humor i wieso- 
łość.. Cały szereg monologów wypowiedziało 
kilku panów. 
cieszyły się wielkiem powodzeniem. Zabawa prze 
ciągła się do Świtu, podczas której, do tańca, 
prayer aia orkiestra kolejowa. 

Na zakończenie odśpiewano wspólnie „Ro- 
te Konopnickiej”, a rozbawione pary z żalem o- 
puszczały miłe miejsce sympatycznej rozrywki. 
Równocześnie zaznaczyć należy, że sprawność 
ład i porządek utrzymywali wzorowo Strzelcy, 
w szarych kurtkach strzeleckich, pod dowódz- 
twem k-dta obwodu ob. Gołębowskiego. Bufet 
był urządzony staraniem Korpusu Oficerskiego. 

Podczas całej uroczystości panował podnio- 
sły. a zarazem serdeczny i miły nastrój — to 
też, z głębi serca radzimy pp.:: peowiakom, koler 
iarzom i strzełcom częściej urządzać podobne 
wieczory. dE i 


ERE O ESETE 
KRONIKA. 


Miejscowa. 
— OTWARCIE NOWEJ REKTYFIKACJI W 


KALISZU. 

Młody i energiczny przemysłowiec Kaliski 
p. B. Skassa otworzył w Kaliszu przy ul. Nowy- 
Świat Nr. 10 w przebudowanym iw tym celu gma- 


chu rektyfikację i rozłewnię wódek czystych oraz” 


fabrykę likierów, Zakład ten puszczony został 
wi ruch w dniu 14 bm. - 

Kierowniki:m technicznym tej fabryki wó- 
dek, która stanowić będzie dużą konkurencję 
fabrykom małopolskim i poznańskim p. Henryk 
Skassa b. kierownik zakładu rektyfikacy jnego 
Zrzeszenia producentów: wódczanych w Siera- 
dzu. Fabryka p. Skassy została zaopatrzoną we 
wszystkie ostatnie nowości techniczne i przera- 
bia spirytus otrzymywany od P. Modelskiego z 
Sieradza, tj. z jednej z najlepszych dystylarni. 

Nowopowstałej placówce polskiej tworzące 
go się przemysłu na Ziemi Kaliskiej, składamy 
szczere uznanie i życzenia pomyślnego rozwoju. 

a, „HRABINA: PARYŻA". 

Wybitny ten obraz cieszący się ciągłem po- 
wodzeniem w Warszawie, sprowadził zawszą 
dbały o dobór repertuaru teatr „Miraż“. Hra- 
bina Paryża wyróżnia się: wśród innych nowo- 
ści kinematograficznych zarówno niezwykle inte- 
resującą treścią, jak i grą najpierwszych świa- 
towych artystów. Również na wyróżnienie za- 
sługaje część techniczna. Dwa akty zdjęte są 
w pociągu podczas jazdy i sprawiają wrażenie 
rzeczywistości. ż 

Obraz ten będzie się cieszył dużem powo- 
dzeniem w Kaliszu. 


-- ZNIESIENIE ZAKAZU NAPOJÓW AI- 
KOHOLOWYCH. 


Na mocy rozporządzenia Województwa Łódz- 
kiego z dnia 9.11 1923 L. Pr. 415/III 65 — wo- 
bec uspokojenia się stosunków: i odwołania 
strajku powszechnego -- zniesiono zakaz sprze- 
daży i podawania napojów atkoholowych tak 
w naczyniach zamkniętych jakiotwartych. 


— JAK W MEKSYKU. 


W ubiegłą sobotę wieczorem urzędnicy ma 
łej kolejki powiatowej w drodze z Bydgoszczy 
do Koronowa zauważyli, że wagon jeden został 
obrabowany. Stwierdzono też następnie, że bra- 
kowało 2 worków mąki i skrzynki z likicrami. 
Ruszono więc z powrotem i w lesie w pobliżu 


Opławca zauważono owe dwa worki, gdy jednak. 


że urzędnicy zbliżałi się do nich padły strzały 
które nieuzbrojonych kolejarzy zmusiły do od- 
wrotu. ad ranem znaleziono dwa worki z 


mąką, jednakże skrzyni z likierami nie było i 


złodzieje znikli bez śladu. 


Monologi p. St. Woszczyńskiego 


go 


` — WZROST EMISJI MAREK POLSKICH. 
. Poniżej podajemy tabelkę, /wykazującą 
wzrost emisji marek polskich, wypuszczonych 
przez P.K.K.P., poczynając od lipca ubiegłego 
roku do września bieżącego roku. - s 

„ llość marek, emitowana w poszczególnych 
miesiącuch podana jest w tryljonagh. - 
„ „Bow 1922-gi: Sj 

Lipiec eb 028 


ba :* _ = 


Sierpień 0,38 at 
Wrzesień 2. DE 
Październik 0,58 z 
Listopad 0,66 
z Grudzień 0,79 204 
fi ok 1923-ci: m 
Styczeń 0,90 = 
Luty. 1,17 
Marzec 1,18 
Kwiecień 2,33 
Maj 2,77 
„Czerwiec 356: ! 
Lipiec 4,47 
Sierpień 6,87 
Wrzzesień 13.0 


Razem więc w okresie czasu od połowy u-. 
biegłego roku do dnia 30-go września wydruko 
wano 23 tryljony marek polskich. 

'W języku arytmetycznym określimy to za- 
wrotną cyfrą 23.000.000.000.000 


— BLUSZCZ, 


„ Ukazał się ng. 45 „Bluszczu, równie interesu 
jicy jak poprzedni. Artykuł wstępny porusza kwestje 
wychowawcze, związane z wiekiem szkolnym naszej 
młodzieży. Uwagę czytelnika, przykuwa świetny felje 
ton 'M. Grossek - Koryckiej „Swiat Kobiecy“ ujmują 
cy w niezwykle śmiały i głęboki sposób zagadnienia 
psychiki uzdolnień i wartości twórczej kobiet. Józef 
Jankowski w „Eugenji< prowadzi dalszy ciąg roz 
ważąń na temat równowagi duchowej kobiet. 

Kobiety interesujące się modą, znajdą ciekawą 
korespondencję z Paryża, jako stolicy wytwornego 
gustu i świetnych lualet. Dla ać zg gospodyń , 
„Bluszcz prowadzi dziął wskazówek praktycznych. 
Bieżący numer prócz rozkładu prac gospodarskich na 
listopad, daje rady Swoi z zakresu mleczarstwa 
1 doskonałe przepisy kuchenne. Bogatą treść a> | 
uzupełniają trzy ciekąwe powieści. W dodatku mó 
widzimy śliczne wzory haftów i koronek, orąz 13 
sukien kobiecych ï dziecinnych według modeli fir 
my paryskiej „Les patrons Universels 
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OFIARY: 


| M. S., jako karę za wyniesienie drzewa” z. 
budowy, 100,000 mk. na Polski Czerwony Krzyż 


Z A A a mene 


Tak się robi oszczędności? 


Ministerjum kolei poczyniło w roku bieżącym 
następujące zamówienia taborowe u firm zagranica 
nych. 

Przeróbka 80 starych szerokotorowych parowe 
zów rosyjskich w fabryce austrjackiej TEADE Pa 
rowozy te trzeba będzie załadować na kilkaset wa 
gomów. i (wieźć je bliśko 1000 kilometrów z tego część 
tranzytem przez najdroższe bodaj w Europie koleje 
czeskie. O przeróbkę tych parowozów: ubiegało się da. 
remnie kilka fabryk krajowych, a nawet kolejowych 
warsztatów mechanicznych. Parę tych parowożów * 
przerobiły już (bez zgody ministerjum) warsztaty - 
dyr. radomskiej. robione w ten sposób parowozy 
obsługują ;uż od paru miesiecy. niektóre szlaki w 
pohliżu Dęblina. 

„ Drugiego zamówienia dokonano na 5,000 wago: 
nów w genewskiej fabryce „Ansaldo“ (franki szwaj 
carskie!!!) Płrzytem, rzecz dziwna ministerjum mie 
wchodziło z powyższą firmą w żadne 
lecz zwróciło się o pośrednictwo do. warsza: egy 
„Parowozu“, który znów na własną rękę pertraktował 
z „Ansaldo“. Ciekawe jest, kto poniesie koszta tego 
pośrednictwa i prowizji? Initeresującym jest i tem * 
szczegół, że wagony takie wyrabia nasza śląska Kró 
jewska Huta“, ale dostarcza je... Niemcom. Ostatnio 
nawet kolejarze dyr. katowickiej robili pewne trud 
ności z wypuszczeniem 190 tych wagonów: z granic 
naszego państwa ku Wrocławowi. 

Trzecim zamówieniem iainisterjum jes 50 
rowozów towarowych, od Coqueville w Belgji. 
parowozy zamawiano nie na miejscu ale w „ŚP. Akc. 
Cegielski*. Stracono te ulgi, jakie rząd polski mógł 
by uzyskać w wyżej wymienionej. firmie belgijskiej 
1 zdecydowano się na interesowne pośrednictwo. 

Czwartym wreszcie zagranicznym obstalunkiem 
naszych kolei jest 320 wagonów pulmanowskich fir 
my „Breda“ w Medjołanie, — Tym razem roli po 
średnika podjęła się fabryka parowozów w ChrzanQ 
wci z nią to tylko pertraktuje w tej sprawie mini 
sterjum. 

320 pulmanówek! A na samym węźle warszaw 
skim stoi obecnie blisko 150 „salonek“ dygn twskich - 
1 służbowych, a wszystkie pulmanowskie. 
.. Zanulowaniem pierwszego z tych zamówień Zza. 

st 
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1 te 


jeta się niedawno komisja sejmowa komunikacy. 
becnie czas jest wejść w pozostałe, (Kur. 
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STRASZNE OCZY. 


Ate przypomniawszy, sobie, że była to nie- 
dziela i że wuj, rzuciwszy, do skrzynki list, wrócił 
z pewnością do Ogrodzenia, pobiegłem do kwa 
tery, i krzyknąłem do Walentyny: 

— Czy, wuj wrócił? Czytał mój list? 

— Ależ nie, nie, — rzekła — gdyż pan z 
pewnością poszedł do Ogrodzenia. 

— Słusznie, przeszedł tędy 
prosto przez owe wejście do amfiteatru. 
prosto przez owe wejście do amłiteatru. 

— W takim razie — oświadeżyłem — pójdę 
przez ogród. 

Poszedłem szybko, ale furtka była zamknię- 
ta na klucz. 

I w tej chwili, jakkolwiek nie wiedziałem 
czy, wuj znajduje się w Ogrodzeniu, byłem pew- 
ny, że tam jestiógarnęła mnie obawa, iż moja 
mtecwencja spóźniona: 

Krzyknąłem. Ale nikt nie odpowiedział. 
Furtka nie otworzyła się. 

Wtedy przerażony wróciłem do domu; wy- 


szedłem na ulicęiskręciłem na lewo, pragnąc z 


tej strony dostać się dó środka przez nowe wej- 
ście. i 
Była tu wysoka krata, z pawilonami po obu 
stronach, prowadząca na obszerny, dziedziniec, 
ną którym wznosiła się tyłna fasada amfiteatru. 

I ta krata była również zamknięta silnym 
łańenchem, który, wuj zaszczepił za sobą. 

Co począć? 

Przypomniawszy sobie miejsce, przez które 
raz Wwdariem się z Beranżerą, pobiegłem na dru 
ga stronę Ogrodzenia, chcąc dojść do starej la- 
tarni. 
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Ta sama odłudna ścieżka biegła dokoła pa- 
m ,ż mocnych dylów, wdzierającej się klinem 
wi łąki. 4 c 83 : 

Doszedłszy, do p klina zobączyłem latarnię. 

W tej samej chwili jakiś mężczyzna zjawił 
się na szczycie płotu, chwycił się za słup i ześliz 
guął po nim na ziemię. , i > j 

Nie było żadnej wątpliwości: ów człowiek, 
który w ten sposób wychodził z Ogrodzenia, rozr 
stał się z moin wujem. . 

Co było między Noelemt Dorgeroux a nim? 

Oddzielająca nas odległość nie pozwoliła mi 
rozpoznać jego twarzy. 

Ujrzawszy mnie spuścił natychmiast krysy: 
swego kapelusza i zawiązał na twarzy oba końce 
szalika. Miał na sobie prosty, ubiór podróżny. 
v szarego płólna. Wydawało mi się jednak, że 
był szczuplejszy i niższy, od człowieka z bino- 
klami. 

— Stój! — krzyknąłem, widząc, że się oddala 

Wezwanie moje przyspieszyło jeszcze jego 
ucicczkęi mogłem, jak chciałem gonić, przekli- 
nając i grożąc mu rewolwerem, którego nie mia 
łem. Przebiegł całą szerokość łąki, przeskoczył 
płot i dotarł do skraju lasu. 

Byłem z pewnością młodszy od niegó, gdyż 
nie omieszkałem stwierdzić, iż odległość między 
nami zmniejszała się i byłbym go dogonił, gdyby 
się to działo na czystem polu. 

Ale w. pierwszych zaroślach straciłem go z 
pczuijuż zreżygnowałem z pościgu, gdy naraz 
wrócił szukając czegoś. 

Pobiegłem ku niemu. 

Zbliżenie się moje nie przestraszyło go. Wy 
jał spokojnie rewolwer, który w milczeniu wy- 
mierzył w moją stronę, nie przerywając swoich 
poszukiwań. 

Spostrzegłem natychiniast, co to był za przed- 
miot. W trawie błyszczało coś. Lśnienie to po- 
chodziło z kawałka metalu, którym, jak się na 


ada 1923 roku 


Nè 260 


tychmiast domyśliłem, mogła być tylko stajowa 
blaszka, na której Noel Dorgeroux wyry? swoją 
formułkę. i 

Schyliliśmy się obaj prawie jednocześnie. 
Ja pierwszy chwyciłem blaszkę. Ale jakaś ręka 
chwyciła moją a na tej ręce, na rękawie dreli-* 
chowego ubrania, była krew. 

Z przestrachu omal nie zemdlałem. Przed 
mojemi oczami ukazała się tak gwałtownie wizja 
umierającego Noela Dorgeroux, że człowiek ów 
usiłował pokonać mnie i przywalić sobą. 

Leżąc obok siebie, dotykaliśmy się niemal 
twarzamii. Widziałem tylko część twarzy, gdyż 
dół zakryty był szalikiem. Ale w cieniu kapelu- 
szą dwoje oczu śledziło mnie i patrzyliśmy. się 
SA siebie w: milczeniu, a ręce nasze Ściskały się 

alej. 

Oczy te były dzikie i nieubłagane, oczy. 
zbrodniarza, którego cała istota skupia się w naj 
wyższem dążeniu do zabicia. Gdzie ja je już wi- 
działem? : 

Niezaprzeczenie bowiem widziałem już te 
oczy ziejące dzikością. Wzrok ów. przenikał do 
tego miejsca w moim mózgu, w którem utkwił 
już raz głęboko. Znany mi wzrok, który spotkał 
się już w moim wzrokiem. 

Ale kiedy? Co to były za oczy? Może oczy, 
które pojawiły się na murze? Oczy, które błysz- 
czały z tajemniczego ekranu. 

Tak, tak, to były owe oczy! Poznałem jej 
Jego to oczy ukazały się wi głębiach gipsowej 
powierzchni. One to odżyły przedemną nieco 
później na murze ruin kaplicy cmentarnej. To‘ 
były te same, okrutne, dzikie oczy. które niedaw ` 
no przeniknęły mnie do głębi, jak wstrząsnęły 
mną obecnie aż do utraty sił. ? 

Puściłem ręce. 

Człowiek ów zerwał się nagle, uderzył mnie 
w czoło kolbą i uciekł. 5 

BD. -GENA 
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S Z dniem 15 listopada b. r. powstaje druga 
na miasto Kalisz i okolice, gdzie będzie się sprzedawać de- 


talicznie wyroby tytoniowe; o czem uprzejmie zawia- 
damiam pp. Detalistów i Konsumentów aby raczyli poprzeć 


Kto poszukuje 


ubocznego lub stałego za- 
jęcia niechaj pisze pod: G. 
K.K. Toruń Skrzynka Pocz- 
towa Nè 4. Na odpowiedź 
można dołączyć znaczek. 


AJWIĘKSZY DZIENNIK PROWINCJONALNY. 
AJPOCZYTNIEJSZE PISMO W WIELKIEM 
WOJEWÓDZTWIE LUBELSKIEM i NA PRZYLE- 
zacz GŁYCH KRESACH ett- 


sumienne zabiegi i uczciwą pracą konceSjonarjusza, ść 
byłego więźnia i sybiraka politycznego z czasów nie- 2206 j€ X P R € S Ś L U B € £ 5 R I 
woli carskiej. Z poważaniem 5 a wydawany w wielkim stołecznym rozmiarze, redx- 
Jan Wieczyński ASieSOZDŁOC gowan: żywo i MA mając Świetnie ZOT- 
i : : z — — — góNZOWADĄ SŁTOZOĘ IN MIQUE > — — 
2245. ADRES: ulica WRO CŁA W SKA Ne 46. m y jest w skutek swej pożytności we wszystkich sferach 


NAJLEPSZYM MIEJSCEM OGŁOSZEŃ DLA FIRM 
HANDLOWO-PRZEMYSŁOWYCH. 
Adres wydawnictwa: LUBLIN „Express Lubelski“ 
ul. Kościuszki Ne 8, 


oraz 


pojedyńcze dzieła 


ZAKUPUJĘ. Zgłoszenia do 
Redakcji Gazety Kaliskiej pod 
„Polic“. 2246 


Młoda panienka 


z dobrej rodziny poszukuje 
posady sklepowej lub kondycji 
Wiadomość w Red. Gaz. Kal. 

2242 


na czas krót- 
ki i polecam 


Przyjechałam 


artykuły z swejej pracowni w Warszawie: 'pasy, gorcety 
i biustonosze najświeższych fasonów. 


Sprzedaż w mieszkaniu, Aleja J ó zefinty 33, mieszkania 26 


skrzynka pocztowa Nr. 117 ) 


w, 


Š | R. Fuksowa. 


Drzewa akacjowego porządkowego 


sprzedam większą lub mniejszą ilość na bardzo ko- 
rzystnych warunkach. 


g Kowarsz, Krotoszyn telef. 240. 


DRUKARNIA „GAZETY KALISKIEJ? 


spółka z ograniczoną odpowiedzialnością. 


Bejstarsza śrukzraia w Kalisza! Bałwięższy nakiad graficzny W ziemi Kaiłskielt 
Wykonuje szybke i dokładnie wszelkie roboty wchodzące w zakres sztuki graficznej. 
Dzieła, broezury, książki handlowe i biurowe, formularze, druki dla p. pisarzy 
gminnych, afisze, klepsydry, ia lubne orsa wszystkie inne drukii %% 
Eompletnisnowy asortyment najnowszych kroi. 3% Własna introligatorni 
Masuyny pospieszne poruszane elektrycznością. Maszynki zeoerskie. Nterotypownia. 
s TANIO — ŁADNIE — SZYBKO i DOKŁADNIE. 


1I! POTRZEBNA N! 


zaraz do biura panna Ze śred- 
niem, ewentualnie z 7 klas. wy- 
kształceniem na razie do 1 sty- 
cznia praktyka względnie płat- 
na, a od 1 stycznia pensja in- 
dywidualna. Wiadomość w Adm. 
Gaz. Kal. 2244. 


Zginął aszport $ 
wydany w Kaliszu na imię 
Janiny Zakrzewskiej. 


Zginęła karta zwolcienia $ 

wydana przez PK.U. w Kaliszu 

na imię Marcina Sobczaka 
rocznik 1901 


Rasin Kalit” SpóŁ o oğan. otp. „Draw „Gazety Kalike” Wieja Jórciiny 1. 


